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Miejsce i czas wydarzeń Lublin, PRL

Słowa kluczowe Lublin, PRL, wybór papieża, telewizor Rubin, Krynica
Górska, Muszyna, NRD, projekt historia zamknięta w
mieszkaniu. Opowieści o PRL

 
Wyposażanie mieszkania w przedmioty
W nowym mieszkaniu było zupełnie pusto, bo te pensje nasze były niewielkie. Nie
wiele mogliśmy sobie kupić, a z domu i rodziny żony, i mojej nie mieliśmy pomocy, bo
sami  mieli  kłopoty.  Dopiero  jak  pojechałem  do  Szwecji,  a  miałem  stypendium
Rockefellera, to było bardzo wysokie stypendium, wtedy przysyłałem żonie pieniądze,
i  ona dopiero to  mieszkanie tutaj  urządziła.  Jak już wróciłem ze Szwecji,  to  już
wszystko było. Pamiętam, jak wybrali  papieża w 1978 roku, to wtedy moja żona
powiedziała: "Oj to trzeba by sobie kolorowy telewizor kupić”.  W sprzedaży były
radzieckie Rubiny, ale Rubina nie można było w Lublinie dostać, bo ludzie wykupili.
Ktoś się tam dowiedział, że Rubiny są w Puławach, a więc  wsiedliśmy w samochód,
pojechaliśmy do Puław do sklepu - rzeczywiście Rubiny były. Kupiliśmy tego Rubina,
wsadziliśmy do samochodu i przywieźliśmy. Pamiętam, że były straszliwe kłopoty z
kawą i z herbatą. Zawsze w wakacje jeździłem z żoną i z dziećmi samochodem do
Krynicy Górskiej. W samej Krynicy też nie można było dostać herbaty, ale po drodze
do Krynicy wstępowaliśmy do różnych sklepów i można było kupić herbatę i kawę. Po
herbatę na przykład jeździło się do Muszyny.  W Muszynie zorientowałem się, że jest
sklep z butami sprowadzanymi z NRD, a ja miałem w ogóle straszliwe kłopoty z
butami, bo nosiłem w PRL-u  jedenastkę, a dzisiaj jest to numer 47. 
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